
I i ł_Ł— , W 'ek»ped. miesięczni* 1,50 sts od-
I 1 nZeClp»at«  • noszeniem przez pocztę 20 gr 

więcej. W  wypadkach nieprzewidzianych, przy wotrzy- 
■aniu przedeiębioratwa. ztoieniu pracy, przerwania ko. 

! manikacH. etrzymujęcy nie ma prawa tędać pozatermi- 
nowych doatarczeń gazety, lub zwrotu ceny abona- 

i nentu. Za dział ofctołzen. redakcja nie odpowiada.

ogłoaz.pobiera aię od wiersze 
CJglOSZenia • min.(7 tam.) to gr, za reklamy na 

etr. 34am. w wiadomościach  potocznych 30 gr na piorw- 
•zej atr. 50 gr. Rabata udziela »ie przy częatem ogła- 
azaniu. »Gło« Wębrze»ki“ wychodzi trzy razy tygodn. 
i to w  poniedziałek, środę i piętek. Skrzynka poczto­
wa 23 Redakcja i administracja ul. Mickiewicza 11 
Telefon 80. LKJIHGFEDCBAc-k-we P. K. f'. Poznań 204.25?
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Środa Zyty p. Piotra 
Czwartek Pawła od Krz. 
Piątek Piotra m.

Dziś wschód słońca o godz. 4,15 zach 18.51
Jutro , ,, 4,13 , 18.5-4
Dziś „ księżyca „ — 13,18
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UJilfe d  oraczami
Jak grom z nieba spada na Europę wiado­

mość o wyrażonej przez Sowiety chęci wzięcia 
udziału w majowej Konferencji Ekonomicznej w 
Genewie Jakto? Przed paru jeszcze tygodnia­
mi głoszono na cały świat, że reprezentacja czer- 

go Kremla nie może pojawiać się w kraju 
sędziowie uwolnili ongiś zabójcę Worow- 

a oto dzisiaj drzwiami i oknami wci-

nych dróg dyplomatycznych — i tej cichej pod' 
stępnej i nieznanej akcji, jaka podkopuje i nisz­
czy organizmy mocarstw całego świata -

te — odbudowy gospodarczej.
Co jest przyczyną tej radykalnej zmiany frontu?
Aby to zrozumieć — przenieść się musimy 

na zupełnie inny, zgoła nie europejski teren, na 
którym rozegrało się postanowienie sowietów. 
Terenem tym są zagadkowe Chiny.

Horoskopy polityków, co do wydarzeń chiń­
skich zupełnie się nie sprawdzają — a nawet 
zupełnie zawodzą! Ąrmje południowe podległe 
d-twU Czang-Kai - Szeka doszły do granic kon- 
cesyj europejskich — do Szanghaju i ku rozpaczy 
dyplomatów stanęły!

W ostatnich dniach natomiast tenże sam na­
czelny wódz południowych Chin utwo­
rzył w Nankinie własny rząd szczerze nacjonali­
styczny i antykomunistyczny. Odosobnił on i za­
szachował Kanton, zniszczył bez ogródek całą 
akcję bolszewika Borodina — i ku najgłębszemu 
zmartwieniu Moskwy wszczął rokowania z ban­
kami europejskimi Rychło patrzeć — a któryś 
z politycznych reprezentantów zgodzi się na ofia­
rowanie szefowi Nankinu żądanej przezeń pożycz­
ki w sumie 1 miljona dolarów na czele politycz­
ne tembardziej,
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dziś armja blisko pół miljonowa — której zdecy- 
zydowanie anty-komunistyczny nastrój wzrasta z 
każdym dniem, zwracając się w pierwszym rzę­
dzie przeciwko Sowietom i bolszewikom chiń­
skim z lewego skrzydła Kuomintangu.

Wynika z tego jasno źe chytre i daleko się­
gające zamysły czerwonych dyplomatów na are­
nie Dalekiego Wschodu zostały najzupełniej po­
krzyżowane i źe Sowiety znalazły się w pułapce, 
która może się stać ich zgubą. Fiasko chińskie 
— należycie zrozumiane i docenione — a co za 
tern idzie — wykorzystane przez Ligę Narodów 
mogłoby być początkiem izolowania komunizmu 
na gruncie sił światowych.

Dlaczego państwa europejskie tego momentu 
nie wykorzystały? To pozostanie tajemnicą taj-

— Liga Narodów — i dlatego za wszelką cenę 
starają się do niej wcisnąć—choćby narazie tyl- 

Sowiety ko na galerję, w charakterze widza, obserwatora 
— pokazać to co potrafią!

Czy wolno nam w tej chwili 
snuć jakieś dalsze plany co do 
przyszłych kroków sowieckich? 
Zdaje się, że nie. Stoi bowiem 
przed nami sfinks — neobliczalny 
i niepodobny do odgadnięcia, 
sfinks, który do niedawna jeszcze 
w skórze lwa rzucał się prowoka­
cyjnie w Chinach —  po to, by dziś, 
dostawszy po łapach — udrapo- 
wać się w skórę baranka — w 
której napewno zacznie niebawem 
beczeć — na temat pokoju i lo­
jalnej współpracy z Europą 1...

Ale biada tym, którzy uwierzą 
tej nowej masce czerwonego ban­
dyty i krwiożercy — może się bo­
wiem zdarzyć, że cichutki „deb- 
jutant” genewski ukaźe znowu 
swoją twarz straszliwą — w ja­
kiejś nowej, szatańskiej 
— która oby dla Europy 
się — tragedją!

A więc — uwaga 1 

Od Redakcji.

Obok podajemy naszym Czy 
tein, mapę terenu walk chińsko-ko" 
munistycznych, który stał się te" 
renem ostatniej klęski Sowietów"

uAn-kóu

Krótkie wiadomości telegraficzne
Do Krakowa przybyła wycieczka młodzieży 

kaszubskiej, witana serdecznie na dworcu kole 
jowym przez przedstawiciela kuratorjum.

W Poznaniu wczoraj została otwarta nowa 
stacja nadawcza radjowa — przy udziale władz 
z p. Wojewodą Bnińskim i prezydentem Rataj­
skim na czele.

W Chełmnie wydarzył się w tych dniach 
nieszczęśliwy wypadek, wywołany eksplozją gra­
natu ręcznego. Było to podczas ćwiczeń 8-go p. 
strz. kon. Jeden z granatów nie pękł w ozna­
czonym czasie — wobec czego zbliżył się doń 
wachmistrz Wasilewski — i wziął go do ręki, 
aby zbadać co jest przyczyną, że granat nie ek­
splodował. Nagle nastąpił wybuch — i wachm. 
Wasilewski padł na ziemię z urwaną ręką i z ra­
nami na całem ciele. Wypadek ten wywołał 
wielkie przygnębienie w pułku.

W Warszawie otruła się cjankiem potasu 
księżna rosyjska Helena Rusinadze — ongiś je­
dna z najbogatszych kobiet Rosji carskiej. Przy­
czyną samobójstwa była nędza i tęsknota za mę­
żem, którego poszukiwała przez kilka lat.

W Przemyślu policja dokonała licznych are­
sztowań między komunistami Zdobyto bardzo 
cenny materjał dowodowy i obciążający.

W Żyrardowie i w Błoniu pod Warszawą 
policja dokonała szeregu aresztowań — likwidu­
jąc tamtejszą organizację komunistyczną.

W więzieniu karnem w Wiśniczu w szpitalu 
więziennym wybuchł pożar, który wkrótce zdo­
łano opanować. Zadziwiającym jest fakt, że wię­
źniowie w czasie ognia zachowywali się spokojnie.

komedji 
nie stała

J. K.

W Chinach wytworzył się nastrój bardzo 
przyjazny dla Czang—Tso—Lina, którego propo 
nują na stanowisko prezydenta Chin.

Niedaleko Sachalinu zderzyły się dwa pa­
rowce rybackie z górą lodową. W wyniku kil­
kadziesiąt osób poniosło śmierć. Oba okręty 
rozbite.

Kongres demokratów niemieckich powziął 
uchwalę, protestującą przeciw konkordatowi Nie­
miec z Watykanem, opowiadając się równocześnie 
za kontynuowaniem polityki locarneńsleej.

W Wilnie aresztowano syna jednego ze staro­
stów kresowych — na podstawie niezbitych do­
wodów stwierdzających, źe trudnił się on szpie­
gostwem na — rzecz Rosji Sowieckiej. Areszto­
wanie to wywołało zrozumiałą sensację w całej 
Wileńszczyźnie.

Arcybiskup wileński ks. Jabłrzykowski wy­
dał rozporządzenie zabraniające duchownym wszel­
kiego udziału w życiu politycznem.

Policja toruńska aresztowała 2 młode dziew­
czyny pod zarzutem dzieciobójstwa. Bliższe szcze­
góły trzymane są w tajemnicy.

*
W Paryżu policja natrafiła na trop szeroko 

rozgałęzionej akcji szpiegowsko-komunistyczncj, 
której członkowie pracują za pieniądze Moskwy.

W kopalni „Ratoszyn Borysławski” natrafio­
no na nowe źródło ropy, o wydajności 7—8 cy­
stern dziennie i 5 metrów sześciennych gazów 
ziemnych.

Kawalerzysta polski — por. Szosland z 2-go 
p uł. zdobył wielki, puhar miasta Nicei podczas 
wyścigów konnych jakie się odbyły w d. 25 b. m.



Rozwydrzony tłum rzuca sią na dwór.
Fatalne skutki nieprzebierającej w środkach agitacji.PONMLKJIHGFEDCBA

d w o ru  i p o czą ł d em o lo w ać m ieszk an ie o raz c lic ia l 
p o d p a lić d w ó r. N a szczęśc ie u k ry ta tam  p o lic ja  
z L ip n a w  lic zb ie 1 0 p o ste ru n k o w y ch z p rzo d o - 
w n ik iem  B in e rtem  n a cze le , n ie  d o p u śc iła  d o  d a l­
szy ch ek scesó w  i aw an tu rn ik ó w  ro zp ro szy ła .

W arszaw a . P rzed  k ilk u  d n iam i w  m ają tk u  K aw ę  
czy n ,p o w ia tu  lip n ow sk ieg o  sy n  w łaśc ic ie la  m ają tk u  
Z d z is ław  K iw ersk i w  o b ro n ie w łasn e j zas trze lił  

sy n a  ek sm ito w an eg o  fo rn a la  d w o rsk ieg o , 1 7 -le tn ie -  
g o Z d z isław a Jez io rsk ieg o , k tó ry rzu c ił s ię n a  
K iw ersk ieg o  z k as te tem , u siłu jąc zad ać m u c io s.

W  u b ieg ły m  ty g o d n iu  w  m ajątk u K aw ęczy n  
m ia ł s ię o d b y ć p o g rzeb zas trze lo n eg o Z d z is ław a  
Jezio rsk ieg o . N a p o g rzeb ten n a ro zes łan e w ez ­
w an ia p rzez ag ita to ró w  k o m u n is ty czny ch  i za rząd  
Z w iązk u R o b o tn ik ó w R o ln y ch i M ało ro ln y ch  
p rzy b y ło p rzesz ło ty s iąc ro zm a ity ch fo rn a li, p a ­
ro b k ó w , i in n y ch s łu żb is tó w d w o rsk ich , k tó rzy  
p o d n iecen i su to ro zd aw an y m p rzez ag ita to ró w  
a lk o ho lem  i sp ec ja ln em i o d ezw am i k o m u n is ty cz - 
n em i rzu c ili s ię n a d w ó r i p o w y b ic iu k am ien ia­
m i i d rąg am i, szy b  żąd a lig ło śn o  w y d an ia  w  ich ręce  
Z d z is ław a K iw ersk ieg o  o raz jeg o lok a ja  W in cen ­
teg o S o siń sk ieg o , k tó rzy z re sz tą ju ż p rzed tem  
w y jech a li d o W arszaw y .

T łu m , aw an tu ru jąc s ię , w targ n ą ł w  lic zb ie  
k ilku d z ie s ięc iu o só b p rzez  ro zb ite  o k n a  d o  śro d k a

W d n iu 1 9 . IV . r .b . o d b y ł s ię p o g rzeb re ­
d ak to ra „R o b o tn ik a ” i p o sła d o se jm u D r. F . 
P erla k tó ry zm arł w  W ie lk ą S o b o tę . Z m arły b y ł  
ży d em z p o ch o d zen ia i s ta ra ł s ię n a k ażd y m  
k ro k u d o p o m ód z sw ym  w sp ó łb rac io m . P racu jąc  
o d k ilk u d zesięc iu  la t n a s tan ow isk u  k ie ro w n iczem  
w  P . P . S . — zd o ła ł o n z te j p a rtji z ro b ić o rg a ­
n izację w y b itn ie ży d o w sk ą w y stęp  iją cą w  o b ro ­

Nowa afera falszerska w Chełmnie.
Wykrycie fabryki fałszywych 20 złotówek.

Chełmno. W ty ch d n iach p o lic ji ch e łm iń s ­
k ie j u d a ło s ię  z lik w id o w ać n o w ą  a fe rę fa łsze rsk ą  
R zecz s ię m ia ła w  sp o só b  n as tęp u jący . N a śm ie ­
tn ik u jed neg o z d o m o w  b aw iące s ię tam  d z iec i 
p rzy p ad k iem zn a laz ły k ilk an aśc ie n ad p a lo n y ch  
b an k n o tó w d w u d z ies to —  z lo to w y ch , k tó re jak  
s ię o k aza ło b y ły n ieu d a tn em i fa lsy fik a tam i, k tó ­
re  fa łsze rz  w id o czn ie  u zn a ł za  n ieg o d ne  p u szczen ia  
w k u rs .

Id ąc p o n itce d o k łębk a —  p o lic ja p rzep ro ­
w ad z iła rew iz ję w  m ieszk an iu jed n eg o  z m iesz ­
k ań có w d o m u p rzy u licy R y b ack ie j 1 5 —  n a tra ­
f ia jąc n a d o sk o n a le w y k o n an y w zó r b an k n o tu  2 0  
z lo to w eg o n a p ap ie rze p e rg am in o w y m  —  o raz  
ca ły szereg k lisz fa rb i ch em ik a lji.

Oblężenie posterunku policyjnego 

w Łuskach.

Wojsko uratowało policjantów i ułanów od 
niechybnej śmierci.

Z  W iln a d o n o szą :
Ł u sk i m ias teczk o g ran iczn e w  p o w iecie d z i-  

śn ień sk im , b y ło w id o w n ią za jśc ia , w y w o łan eg o  
p rzez g ro m ad ę p ijan y ch w y ro s tk ó w .

D w aj u łan i, p rzech o d ząc u licą , zo s ta li zaa ta ­
k o w an i p rzez p ijan y ch w y ro s tk ó w , d o k tó ry ch  
p rzy łączy ł s ię tłu m , u siłu jąc o d eb rać u łan o m  
b ro ń . U łan i w y co fa li s ię w  k ie ru n ku p o ste ru n ­
k u p o licy jn eg o , g d z ie zn a leź li sch ro n ien ie . T łum  
ru szy ł za u łan am i n a p o ste ru n ek , o to czy ł lo k a l i 
zaczął o b rzu cać b u d y nek k am ien iam i. Z  p o w o ­
d u za ta ra so w an ia p rzez p o lic jan tó w  d rzw i, n ap a ­
s tn icy  zaa tak o w a li o k n a , ro zb ija jąc d o szczę tn ie  
w szy stk ie szy b y . S zczu p ły p o ste ru n ek p o licy jn y  
w o b ec  w zrasta jąceg o "n ieb ezp ieczeń s tw a , zaw ez ­
w ał p o m ocy w o jsk o w e j z m iasteczk a B o ćw ije . 
N a p o m o c p rzy b y ły : o d d z ia ł k aw a le rji i k o m p a-

A w an tu rn icy , ab y p o p suć k o m u n ik ac ję z  
L ip n em , sk ąd o b aw ia li s ię o d sieczy p o licy jn e j,  
p o p rzec in a li te le fo n y  i p o p su li p o b lisk i m o st.

P o lic ja p o ro zp ro szen iu aw an tu rn ikó w  a re ­
sz to w a ła , n ie u c iek a jąc s ię d o u ży c ia b ro n i, k il­
k u n as tu g łó w n ych aw an tu rn ik ó w  i ag ita to ró w .

P o g rzeb o d b y ł s ię n ieco p ó źn ie j, le cz zu p e ł­
n ie sp o k o jn ie . D alsze en e rg iczn e d o ch o d zen ia  
w  to k u .

T rzeb a zazn aczy ć , że  n a  p o g rzeb ie  b y ł o b ecn y  
p o se ł P io tro w sk i, k tó ry p rze rażo n y ty m  w y p ad ­
k iem  p rzem aw ia ł w  to n ie u sp ak a ja jący m , co je ­
d n ak , g d y b y n ie d z ia ła ln o ść p o lic ji, n iew ie leb y  
p o m o g ło .

P o g rzeb D r. F e lik sa P erla .

n ie źy d o stw a i p ro p ag u jącą m ięd zy n a ro d o w e  
m rzo n k i k o m u n is ty czn e — k o sm o p o lity czn e . 
M ie jm y n ad z ie ję że ze śm ie rc ią g łó w n eg o m a*  
ch e ra i tu m an a —  P . P . S . zm ien i n ieco sw ą  
d z ia ła ln o ść i p rzes tan ie p e łn ić ro lę ży d o w sk ieg o  
p a ro b k a . P o g rzeb red . P erla b y ł o lb rzy m ią m an i­
fe s tac ją p a rty jn ą w  k tó re j w zię li u d z ia ł d e leg aci 
P .P .S . z ca łe j P o lsk i.

W szy stk ie te u tensy lja u k ry te b y ły w  ta jn e j 
sk ry tce b iu rk a za g łó w n ą szu flad ą . O czy w iśc ie  
w o b ec tak ich  d o w o d ó w  —  n iezw ło czn ie  a re sz to ­
w an o ich  w łaśc ic ie la , k tó ry  p o czą tk o w o  .w y p ie ra ł 
s ię w sze lk ieg o u d z ia łu w  fa łsze rstw ie  —  jed nak ­
że u leg a jąc p rzem o cy fak tó w  —  p rzy zn ał s ię w  
k o ń cu d o w szy stk ieg o .

A resz to w an y fa łsze rz , k tó reg o  n azw isk o n a ­
raz ić trzy m an e je s t je szcze  w  ta jem n icy  —  zezna ł 
o fic ja ln ie , że p o ch o dz i o n z R u m u n ji i że o d  
d łu ższeg o ju ż czasu zam ieszk iw a ł w  C h e łm n ie

C ała a fe ra w y w o ła ła  ła tw o  z ro zu m ia łą sen ­
sac ję w źró d m ieszk ań có w  m . C h e łm n a , k tó re w  
o sta tn ich czasach zaczy n a b y ć s ław n e .

n ja o b w o d o w eg o K . O . P . O d d z ia ły w o jsk o w e  
szy b k o ro zp ęd z iły tłu m  i u w o ln iły o to czo n y ch  
u łan ó w  i p o lic jan tó w .

Z a jśc ie d o p ro w ad z iło d o k o m p le tn eg o zd e ­
m o lo w an ia  lo k a lu p o ste run k u o raz d o tk liw eg o  
p o b ic ia o b u u łan ó w  w raz z k ilk u  b ro n iący m i p o ­
lic jan tam i. W  w y n iku ś led z tw a za trzy m an o d o ­
ty ch czas k ilk u ag ita to ró w , k tó rzy  p o d b u rzali tłu m  
d o ek scesó w .

Biskup gdański usunął Orła polskiego 
z kościoła.

B isk u p g d ań sk i, zg o d n ie z w y d an em  ju ż p o ­
p rzed n io  za rząd zen iem  p ro b o szcza F reu d eg o , p o ­
le c ił u su n ąć z k o śc io ła w  N o w y m P o rcie ch o rą ­
g iew  m ie jsco w eg o  T o w arzy s tw a  P o lek  z teg o p o ­
w o d u , źe n a ch o rąg w i w y szy ty  je s t O rze ł p o lsk i.

Niemiła przygoda posła Korfantego.
W  Jó zefo w cu p o d K ato w icam i m ia ła s ię o d ­

b y ć 2 0 b m . w ieczo rem  ak ad em ja p o se lsk a , u rzą - 

j d zo n a p rzez C h . D . G łó w n y m m ó w cą m iał b y ć
p o s . K o rfan ty .

K ied y p . K o rfan ry p rzy jech ał au tem p rzed  
czek a jący n a n ieg o p o w stań cyd o m  K ato lick i,

o b rzu c ili g o zg n iły m i ja jam i, w o b ec czeg o p o s . 
K o rfan ty  p o o czy szczen iu s ię o d jech ał z p o w ro ­
tem  d o K ato w ic .

Zamordowanie generała czerwonej 

kawalerji w Samarkandzie.
M o sk w a . W  S am ark an d z ie  zam o rd o w an y  zo ­

s ta ł d o w ó d ca d y w iz ji cze rw o n ej k aw a le rji G a-  
w rilen k o , k tó ry w  w y n ik u sw o je j p o p rzed n ie j 
d z ia ła ln o śc i w  G . P . U . i p rzy  lik w id o w an iu  p o w ­
s tań w ło ściań sk ich n a P o w o łżu zn ien aw id zo n y  
b y ł p rzez lu d n o ść . M o rd e rstw o sam ark an dzk ie  
je s t p raw d o p o d o b n ie sk u tk iem  zem sty .

Zuchwały napad uliczny na jubilera 
w Wilnie.

Nieuczciwi przechodnie.
W  ty ch d n iach  n a jed n e j z  m ag is tra ln y ch  u lic  

W iln a d o k o n an o  zu ch w a łeg o n ap ad u  rab u n k o w e ­
g o n a ju b ile ra L ew in a , k tó ry o b aw iając s ię k ra ­
d z ieży w  sk lep ie , zab ra ł z  so b ą ca łą  b iżu terję , ce ­
lem  o d n ie sien ia je j d o  d o m u .

N a u licy W ielk ie j zb liży ł s ię d o n ieg o n ie ­
jak i Ju ljan A d am o w icz , k tó ry p o w a lił ju b ile ra  n a  
z iem ię , w y rw a ł m u  szk a tu łk ę z k o sz to w n o śc iam i 
i p o czą ł u c iek ać .

Z a trzy m an y rzu c ił szk a tu łk ę n a śro d ek u licy  
p rzy czem  k o sz to w n o śc i ro zsy p a ły  s ię . Z ło d z ie ja , 
p o ch w y co n o , jed n ak że część k o sz to w n o śc i zcx  
la ro zk rad z io n a p rzez p rzy p ad k o w y ch p  ^ P 0  
n ió w . P o d czas p rzep ro w ad zo n e j rew iz j ’ W *  
szk an ’u A d am o w icza , o d n a lez io n o częś  
n y ch k o sz to w n o śc i, k tó re u k ry ł p rzy so b W —

Od 1-go do 8-go maja odbędą się Targi 
w Poznaniu.

T arg i p o zn ań sk ie m ają u sta lon ą ren o m ę za ­
ró w n o w  ‘k ra ju , jak  i zag ran icą . Is tn ie jąc o d  la t 
s ied m iu , a zaw d z ięcza jąc p racy ce lo w e j i o rg an i­
zac ji sp ręży s te j ro zw ó j d z isie jszy , ta rg i p o zn ań sk ie  
w n io s ły w iele tw ó rcze j in ic ja ty w y d o ży c ia  g o s ­
p o d a rczeg o  i w  ten sp o só b u trw a liły n a zaw sze  
sw o ją p o zy c ję g o sp od a rczą .

Z o rg an izo w an e n a m o d łę eu ro p e jsk ą , a  p rzy -  
tem  rep rezen tu jąc  w szy stk ie  w arto śc i g o sp o d arcze  
P o lsk i.— T arg i p o zn ań sk ie są  rea ln y m  p o m o stem  
zb liżen ia s ię i u trw a len ia w sp ó łp racy g o sp o d a r­
cze j p o m ięd zy  Z ach o d em  a W sch o d em . Z  teg o  
p o w o d u zd o ła ły w zb u dz ić tak zn aczn e za in te re ­
so w an ie , iż n a teg o ro czn y m m ięd zy n a ro d o w y m  
ta rg u w  P o zn an iu o d 1 d o 8 m aja b ęd z ie rep re ­
zen tow an a g rem ja ln ie zag ran ica za ró w n o jak i 
p rzem y sł k ra jo w y . Z  p ań s tw  zag ran iczn y ch  w ez ­
m ą u d z ia ł F ran c ja p o d p ro tek to ra tem  rząd u , B e l- 
g ja  (w raz z K o lo n jam i), S zw arca rja , W ło ch y , A u -  
s trja , C zech o sło w ac ja , k ra je  b a łk ań sk ie ,  b a łty ck ie ,  
sk an d y n aw sk ie , p o za tem T u rc ja , P ers ja i S tan y  
Z jed n o czo n e . Z  k ra jó w  ty ch n a T arg i p rzy b ęd ą  
lic zn e w y c ieczk i. R ó w n ież i k ra jow y  p rzem y sł  n a  
T arg ach w eźm ie w aln y u d z ia ł. Z e w szy stk ich  
o śro d k ó w  P o lsk i o d  G ó rn eg o  Ś ląska  aż  p o  G d ań sk , 
o d W arszaw y aż p o  L w ó w  i K rak ó w , s tąd  p o  W il­
n o i W o ły ń , z jad ą s ię n a T arg i ty s iączn i g o śc ie  
ze w szy stk ich sfe r g o sp o da rczy ch . W id o m y to  
zn ak ro zw o ju T arg ó w  i ich  zn aczen ia . P o tw ie r­
d za s ię w ro zc iąg ło śc i zd an ie , źe T arg i p o zn ań ­
sk ie , ze w zg lęd u  n a  p rzy ro d zo n e  w aru n k i, w  jak ich  
p o zo s ta ją , a p rzed ew szy s tk iem  d z ięk i sw em u ap a ­
ra to w i ad m in is tracy jn em u , są  in s ty tu c ję o  w y b itn ie  
p ań s tw o w em  zn aczen iu ; o d d a ją p ań s tw u  p o p rzez  
p rzem y sło w ca i k u p ca rze te ln e  u słu g i, s łu żąc  tro s ­
k liw ie n aszem u ży c iu g o sp o d a rczem u .

Nowy biskup Archidiecezji gnieźnieńsko- 
poznańskiej.

Ojciec Święty raczył mianować ks. Radoń- 
skiego biskupem sufraganem w Poznaniu.

Poznań. D o n o szą n am , że w  ty ch d n iach  
n ad szed ł n o w y d ek re t O jca Ś w P iu sa X I, m ia ­
n u jący d o ty ch czaso w eg o  p ro b o szcza p a ra fji S erca  
Jezu so w eg o n a Jeży cach  w  P o zn an iu —  k s . R ad ­
cę K aro la R ad o ńsk ieg o —  b isk u p em  —  su frag a­
n em  a rch id iecez ji g n ieźn ień sk o -p o zn ań sk ie j. W e ­
d łu g b rzm ien ia d ek re tu S to licy  A p o sto lsk ie j, N o -  
m in at o trzy m ał o fic ja ln y ty tu ł b isk u p a B erissy  
w  A rm en ji.

W iad o m o ść o n o w e j n o m in ac ji z szy b k o śc ią  
b ły sk aw icy  ro zesz ła s ię p o ca łem  W o jew ó d z tw ie  
—  b u d ząc w  se rcach w ie rn y ch szcze rą rad o ść  
w y w ołan ą ty m  d o w o d em u zn an ia d la p racy ce ­
n io n eg o i szan o w an eg o p o w szech n ie  k ap łan a , k tó ­
ry ty le d o b reg o zd z ia ła ł p rzez  ca łe  sw e ży c ie za -, 
ró w n o d la w iary  św . i K o ścio ła —  jak ró w n ież  
d la lu d u , p o w ie rzo n eg o Jeg o p ieczy p as tersk ie j

P rzy łącza jąc s ię  d o g ło su ca łe j P o lsk i k a to ­
lick ie j —  sk ład am y n in ie jszem  n o w o-m ian ow a- 
n em u K sięd zu B isk u p o w i n asze n a jse rd eczn ie jsze  
ży czen ia . A d  m u lto s an n o s

R ed ak c ja .



Zamaskowani „naprawia eze świata .
Aresitanci w strojach balowych. Wiociór artystyczny okazał się wiecem komunistycznymXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

W a rs z a w a . U b ie g łe j s o b o ty w  lo k a lu Ż y ­

d o w s k ie g o Z w ią z k u P ra c o w n ik ó w  H a n d lo w y c h  

o d b y w a ł s ię  w ie c z ó r a r ty s ty c z n y , n a k tó ry  p rz y ­
b y ło  m o c g o ś c i. O  p ó łn o c y , g d y  o rk ie s tr a  s k o ń ­
c z y ła  n a jm o d n ie js z ą p io s e n k ę , n a  s a lę  w k ro c z y ła  

p o lic ja , c o  w y w o ła ło  o g ro m n e  z a m ie s z a n ie  w ś ró d  

o b e c n y c h . P o  o b s ta w ie n iu  w s z y s tk ic h  w y jść  p rz y  
s ią p io n o  d o  r e w iz ji p o d c z a s k tó re j s tw ie rd z o n o , 
ż e n a  s a li z n a jd u ją  s ię  k o m u n iś c i, k ilk u  u rz ę d n i­

k ó w  p o se l tw a  s o w ie c k ie g o  o ra z W n ie sz to rg u .

Nie spóźniać się!!
Z b liż a  s ię  o s ta tn i  te rm in  p o d p is y w a n ia  p rz e d ­

p ła ty  n a „ G ło s  W ą b rz e s k i" . K to  n ie z d ą ż y ł je s z ­
c z e d o ty c h c z a s u s k u te c z n ić  z a m ó w ie n ia n a  n a s z ą  
g a z e tę - te n  m u s i to  u c z y n ić n ie z w ło c z n ie , b o  
p o p ie rw sz y m  m a ja p o d p is y w a n ie a b o n a m e n tu  

b ę d z ie  ju ż z n a c z n ie  u tru d n io n e , g d y ż p o c z ta  n ie  
c h c e  s ię  p o d e jm o w a ć  p rz e s y łe k , z a m ó w io n y c h  p o  
te rm in ie . O s trz e ż e n ie  n a s z e  je s t s z c z e g ó ln ie  w a ż ­
n e  d la  p p . R o ln ik ó w  —  a  to  d la te g o , ż e  w  m ie ­

s ią c u  b ie ż ą c y m  z a c z ę l iś m y  w y d a w a ć

„Poradnik Gospodarciy" 

p ra g n ą c  w  te n  s p o só b  p rz y jś ć  z  p o m o c ą  n ie z a m o ż ­

n y m , d ro b n y m  g o s p o d a rz o m  w ie js k im , k tó ry c h  n ie  
s ta ć n a p re n u m e ra tę  p is m  f a c h o w y c h  i p o li ty c z ­
n y c h . O b e c n ie d z ię k i n a s z e j in n o w a c ji ro ln ic y  

c i za sumę 1 zł. 70 groszy
o trz y m y w a ć  b ę d ą  ró w n o c z e ś n ie  

aż cztery (4) pisma
a  m ia n o w ic ie : 1. „Glos Wąbrzeski* 1 * * czyli 

gazetę poważną i polityczno — spoieczną» 
zajmującą się tylko życiem publicznem Pań­
stwa i dzielnicy Pomorskiej.

Rada Nadzorcza Bankti Ludowego 

w obronie słuszności.
Z p ra w d z iw e m i n ie k ła m a n e m z a d o w o ­

le n ie m  p rz e c z y ta l iś m y n a d e s ła n e n a m  o n e g d a j  
o ś w ia d c z e n ie R a d y  N a d z o rc z e j B a n k u  L u d o w e g o ,  
k tó re g o t r e ś ć p o d a je m y p o n iż e j w  d o s ło w n e m  

' b rz m ie n iu w e d łu g  ż y c z e n ia  S z a n o w n y c h  A u to ró w :
D o  R e d a k c ji „ G ło s u  W ą b rz e s k ie g o ”

N a a r ty k ó ł z d n ia 1 . k w ie tn ia  d o t . z e b ra n ia  

c z ło n k ó w  B a n k u L u d o w e g o  w  W ą b rz e ź n ie , 

w  k tó ry m  G ło s W ą b rz e s k i p o c z y n ił ró ż n e  

u b liż a ją c e z a rz u ty  c z ło n k o w i R a d y  N a d z o r ­
c z e j p . N a d o ln e m u o ra z  p o d ją ł k ry ty k ę  w o ­

b e c  w y b o rc ó w  o ś w ia d c z a m y iż  w y w o d y  je g o  

b y ły b e z s tro n n e  i r z e c z o w e i n a ta k o w e s ię  

w  c a ło ś c i g o d z im y .

(—) Kopczyński (—) ks. Chylarecki ( -) J. Ba­
ranowski (—) Paweł Piotrowski, (—) Głowac­

ki (—) Słowikowski, (—) Nadolny.
Z  c a łe g o p o w y ż s z e g o o ś w ia d c z e n ia w id z ą  

S z a n o w n i C z y te ln ic y , ja s n o , ż e  je d n a k  m ie liś m y  
s łu sz n o ś ć , c z y n ią c  z a rz u ty  p . N a d o ln e m u  —  s k o ­
ro  n a w e t S z a n o w n a R a d a N a d z o rc z a s tw ie rd z a ,  
ż e w y w o d y  n a s z e b y ły b e z s tro n n e  i r z e c z o w e  i 
ż e n a  ta k o w e s ię  w  c a ło ś c i g o d z i . J e s t  n a m  r z e ­
c z y w iś c ie  b a rd z o  m iło  iż  R a d a  N a d z o rc z a  p o d z ie ­
la  n a s z e z d a n ie ż e c a ła  p rz e m o w a  p a n a N . b y ła  
b e z w a r to ś c io w ą  i b e z s e n s o w n ą  f r a z e o lo g ją  i  c z c z ą  
g a d a n in ą  c z ło w ie k a , n ie m a ją c e g o  n a  s w ą  o b ro ­
n ę  n ic —  o p ró c z .. . s łó w . Z  te rn  w ię k s z e m  u z n a ­
n ie m  n o tu je m y  w ię c  f a k t , ż e  n a w e t s a m  p a n  N a ­
d o ln y , p rz e z w y c ię ż y w s z y  w ła s n y  e g o iz m  i a m b ic ­
ję —  p rz y łą c z y ł s ię  ró w n ie ż  d o  o ś w ia d c z e n ia  c a ­
łe j R a d y N a d z o rc z e j, p rz y z n a ją c n a m  s łu s z n o ś ć

• 2. „Nasz Przyjaciel^ — pismo przez­
naczone specjalnie dla rozrywki i zabawy, z 
którego zaczerpnąć można bardzo wiele wia­
domości praktycznych, niezbędnych w życiu 

codziennem .
3 . „ P rz y ja c ie l M ło d z ie ż y ” —  p is m o  n ie z b ę n e  

z a ró w n o d la s ta r s z y c h ja k i d la d z ie c i  
p rz e z n a c z o n e  d o ro z ry w k i i z a b a w y  —  g ^ y ż  z a ­
w ie ra o n o  p o d o b n ie ja k  i „ N a s z P rz y ja c ie l b a r ­
d z o  w ie le  w e so ły c h  i p o u c z a ją c y c h o p o w ia d a ń  i 

o p o w ia s te k .
4 . „ P o ra d n ik R o ln ic z y " —  p is m o f a c h o w e , 

p rz e z n a c z o n e s p e c ja ln ie  d la  d ro b n y c h  i ś re d n ic h  
ro ln ik ó w  p o w ia tu  W ą b rz e s k ie g o . Z  p is m a  te g o  
ro ln ik  b ę d z ie  m ó g ł o d n ie ś ć  b a rd z o  w ie le k o rz y ś ­
c i i p o w ię k s z y ć s w e d o c h o d y  o  i le  b ę d z ie  s p e łn ia ł  
w s z y s tk ie  f a c h o w e r a d y  i w s k a z ó w k i, ja k ie  p o d a ­
w a ć b ę d z ie  redaktor „Poradnika" — pan inży 
nier Kowalski — dyrektor Sskoły Rolniczo ■ 

Hodowlanej w Dębowej - Łące.
N ie p rz y p u s z c z a m y , . a b y z n a la z ł s ię  k to ś  

k to  b y  z le k c e w a ż y ł  s o b ie  s w ó j w ła s n y  in te re s i n ie  

z e c h c ia ł s k o rz y s ta ć  z ta k  ś w ie tn e j o k a z j i —  te m -  
b a rd z ie j , ż e  w  k o ń c u k a ż d e g o  k w a rta łu  d o d a je -  

m y  je s z c z e
bezpłatną premję

w  p o s ta c i  k s ią ż k i w a r to ś c io w e j . T y lk o , a b y  m ó d z  

skorzystać z naszych in n o w a c ji  —  n a le ż y  spie­
szyć się Z podpisaniem p re n u m e ra ty , g d y ż  z a  

k ilk a  d n i będzie już zapóźno 1

>

W o b e c te g o p o lic ja a re s z to w a ła 6 0  o s ó b  i 
lo k a l o p ie c z ę to w a ła . A re s z ta n tó w  w  s tro ja c h  b a ­
lo w y c h  o d p ro w a d z o n o  d o  a re s z tó w J a k  s ię d o ­
w ia d u je m y  w  o s ta tn ie j c h w ili ó w  w ie c z ó r a r ty ­
s ty c z n y b y ł d o b rz e z a m a s k o w a n y m  w ie c e m  k o ­
m u n is ty c z n y m , k tó ry m ia ł o p ra c o w a ć d o k ła d n y  

p la n  a k c j i n a  d z ie ń I m a ja .

I i p o tw ie rd z a ją c  w  te n  s p o só b n a s z e o s k a rż e n ia  
____ _________________________________________________________f* rwn < 2 S  T OM a m y  n a d z ie ję , ż e te n  p ie rw sz y  c z y n  s a m o  

p rz e z w y c ię ż e n ia s ię  —  s k ie ru je p . N a d o ln e g o  z  
f a łs z y w e j , d o ty c h c z a s o w e j k rę te j ś c ie ż y n k i f r a z e ­
s ó w  i e g o iz m u  n a  s z e ro k ą  o tw a rtą  d ro g ę  p ra w d y  i 
u c z c iw o ś c i s p o łe c z n e j —  p rz e z c o  s p o łe c z e ń s tw o  
w ą b rz e s k ie z y s k a w  je g o  o s o b ie  je d n e g o  w ię c e j  
p ra c o w n ik a ,  d b a łe g o  o  p rz y s z ło ś ć i ro z w ó j tu te j­

s z y c h  in s ty tu c y j p u b lic z n y c h a b y ć m o ż e n a ­
w e t, ż e  n ie z a d łu g o  w  o s o b ie p a n a  N . p o w ita m y  
p rz y s z łe g o s a n a to ra s to su n k ó w  w  B a n k u  L u d o ­

w y m  !
O b y -ż ta k  b y ło !

d .

2 4

Wiadomości potoczne
Wąbrzeźno, d n ia  2 7  k w ie tn ia 1 9 2 7 r .

— Zabawa Pocztowców. W n ie d z ie lę  
_  . k w ie tn ia  m ie liś m y  s p o s o b n o ś ć  p o d z iw ia n ia  je ­
d n e j z n a jś w ie tn ie js z y c h z a b a w  p o ś w ią te c z n y c h  

—  ja k  m o ż n a  ś m ia ło  n a z w a ć  te g o ro c z n ą z a b a w ę  
p o c z to w c ó w . Z  p ra w d z iw e m  z a d o w o le n ie m  m u -  
s im y  tu p o d k re ś l ić  i p o d a ć in n y m  z a p rz y k ła d  
p ra c ę  o rg a n iz a to ró w  —  k tó ra ta k  ś w ie tn e  w y d a ­
ła  r e z u l ta ty  ż e ż y c z y ć  b y  s o b ie  n a le ż a ło , a b y  in ­
n e  to w a rz y s tw a  p o s z ły  ty m  ś la d e m  i a b y  o s ią g n ę ­

ły  p o d o b n e  r e z u lta ty .
M u s im y  p rz y z n a ć , ż e  ty m  r a z e m  P o c z to w c y  

p rz e s z l i n a s z e  n a jś m ie ls z e o c z e k iw a n ia . J u ż s a ­
m a a k c ja o rg a n iz a c y jn a  b y ła  g o d n ą  p o d z iw u  —  ' 
z a ró w n o  ja k  i s a m  d o b ó r  p ro g ra m u ! C ó ż  d o p ie ­
ro  m ó w ić o  s a m e j z a b a w ie  —  k tó ra  w y p a d ła  p o -  
p ro s tu b a je c z n ie . T łu m y o s ó b z a le g ły  s a lę  —  
w y p e łn ia ją c ją  p o  b rz e g i —  i n ie  s z c z ę d z ą c b u ­
r z l iw y c h  o z n a k  s w e g o  z a c h w y tu  p rz y  k o ń c u k a ­
ż d e j c z ę ś c i p ro g ra m u . D e k o ra c je , k o s t ju m y , c h a ­
r a k te ry z a c ja , te c h n ik a  s c e n ic z n a  —  w s z y s tk o  to  
r a z e m  s k ła d a ło  s ię  n a  n a jw s p a n ia ls z ą  c a ło ś ć , k tó ­
r e j e fe k tu  n ie  p o w s ty d z iły b y  s ię  n a w e t p o w a ż n ie j ­
s z e te a try w ie lk o m ie js k ie . A  je d n a k  —  c z ę ś ć  
a m a to ró w  —  z a le d w ie p o  r a z p ie rw s z y z n a la z ła  
s ię n a  s c e n ie  I C z e m u  w ię c  p rz y p is a ć , ż e  g ra  ic h  
w y p a d ła  ta k  d o b rz e  ? —  T y lk o  r e ż y s e r j i !

M a m y  je d e n  d o w ó d  w ię c e j , ja k  w ie le  w  s z tu ­
c e z a le ż y  o d  d o b re g o  r e ż y s e ra , k tó ry  s w ą  p ra c ą  
z d o ła d o d a ć d u c h a a m a to ro m  i o ż y w ić s a m ą  
s z tu k ę — ta k , ż e  w y g lą d a  is to tn ie , ja k b y  f r a g m e n t  
ż y c ia c o d z ie n n e g o  1 N ie b ę d z ie m y  tu ta j w y m ie ­
n ia l i n a z w isk , g d y ż w s z y s c y  u c z e s tn ic y  w y w ią z a l i  
s ię  z e  s w y c h  z a d a ń p o p ro s tu  w s p a n ia le . D la te ­
g o  te ż  z a d o w o lim y  s ię  ty lk o  k ró tk im  o p is e m  p rz e ­

b ie g u  z a b a w y .
N a p ie rw sz y o g ie ń  —  p o s z e d ł, ty m  r a z e m  

ś p ie w  w ię ź n ió w  „ S ło ń c e  w s c h o d z i i z a c h o d z i"  
w y k o n a n y p rz e z d w ó c h a m a to ró w  —  z u p e łn ie  
b e z  z a rz u tu . N a s tę p n ie  —  p o  p rz e rw ie  o d e g ra n o  
s z tu k ę  o  n a d z w y c z a j w e so łe j t r e ś c i p . t . K o m i­
n ia rz i M ły n a rz  —  o  k tó re j s w e z d a n ie ju ż  w y ­
p o w ie d z ie l iś m y p o w y ż e j . W y p a d ła o n a  n a d s p o ­
d z ie w a n ie d o b rz e b u d z ą c  s z c z e ry  z a c h w y t i z a ­
d o w o le n ie p u b lic z n o ś c i . N a z a k o ń c z e n ie o d b y ł  
s ię  w y s tę p  „ W ic k a i W a c k a " —  „ je n te le g a n tó w "  
w ie js k ic h , k tó ry c h  p o s ta c ie  o d tw o rz o n o  z  ta k  z n a ­
k o m itą b ra w u rą  i k o m iz m e m , ż e p u b lic z n o ś c i a ż  
łz y  s ta ły  w  o c z a c h  —  z e  ś m ie c h u . W  p rz e rw a c h  
p rz y g ry w a ła o rk ie s tr a w o js k o w a  6 3  p p . —  p rz y  
k tó re j d ź w ię k a c h  o d b y ła  s ię  ró w n ie ż  d ru g a  c z ę ś ć  
z a b a w y  —  a  m ia n o w ic ie ta ń c e k tó re t rw a ły  a ż  

d o  r a n a .
Ż y c z y ć b y  s o b ie  ty lk o  n a le ż a ło , a b y  P o c z to w ­

c y  n ie s p o c z y w a li te r a z n a  la u ra c h  —  z a d o w o le ­
n i z ty c h  ta k  b a je c z n y c h  r e z u lta tó w  —  le c z , a b y  
p o s ta ra l i s ię d a ć n a m  je s z c z e  w  c ią g u  la ta  —  
c h o ć je d n ą te g o ro d z a ju  u c z tę ś m ie c h u  —  ja k  
n ie d z ie ln a . . . B y ło b y  to  b a rd z o .. . b a rd z o  p o ż ą d a n e  !

— Nowy rewisor ksiąg handlowych. Na 
o d b y te m  w  d n iu  6  k w ie tn ia  r . b . p le n a rn e m  z e ­
b ra n iu  I z b y  P rz e m . H a n d lo w e j w  T o ru n iu  z o s ta ł  
p . J a n S k u łk o w s k i z T o ru n ia m ia n o w a n y  i z a ­
p rz y s ię ż o n y  ja k o  r e w iz o r k s ią g h a n d lo w y c h  n a  

o b w ó d  tu te js z e j I z b y .
Z sądu Powiatowego. Roaprawa z 6IV.
W  d . 6  b m . tu t . S ą d P o w ia to w y , p o d  p rz e ­

w o d n ic tw e m  p . s ę d z ie g o  Z a le w s k ie g o  ro z p a try w a ł 

n a s tę p u ją c e s p ra w y :
1 . S p ra w a J ó z e fa J u rk ie w ic z a z W ą b rz e ź n a o  
w y k ro c z e n ie , s k a z a n y  z o s ta ł n a 5 z ł . g rz y w n y .
2 .  S p ra w a  J a n a  Ś liw iń s k ie g o  z W ą b rz e ź n a  o  w y  
s tę p e k  z a r t. 1 8 5 i 2 4 1 U . K . —  s k a z a n y  z o s ta ł  

n a  6  d n i a re s z tu .
3 .  S p ra w a H e rm a n a  J a n c z a  z  W ą b rz e ź n a  o  w y ­
k ro c z e n ie p o lic y jn e . Z a s ta ł u w o ln io n y . —  N a  

te rn  p o s ie d z e n ie z a k o ń c z o n o .

- Podwórza muszą wyglądać jak salony 
W s z y sc y s ta ro s to w ie o trz y m a li (p ra w d o p o d o b n ie  
i n a s z  M a g is tr a t m ie js c o w y ) o k ó ln ik  m in . S k ła d -  
k o w s k ie g o w  s p ra w ie c z y s to ś c i p o d w ó rz w  

m ia s ta c h .
O k ó ln ik  p o le c a  a b y  w ła d z e  s a n ita rn e  w  k a ż ­

d e j m ie js c o w o ś c i b a d a ły  c o d z ie n n ie p rz y n a jm ie j 

2 p o s e s je .
S z c z e g ó ln a u w a g a p rz y  r e w iz ja c h p o d w ó rz  

z w ró c o n a b ę d z ie n a to , a b y ś m ie tn ik i b y ły  
s z c z e ln ie  z a m k n ię te , u s tę p y  c z y s te , p o d w ó rz a  z a ś  

w y m ie c io n e .

— Toruń. (W y ja z d  p . W o je w o d y .) W  n a j­
b liż s z y c h d n ia c h p . W o je w o d a M ło d z ia n o w sk i  
w y je ż d ż a  p o n o w n ie n a  w y b rz e ż e  c e le m  d a ls z e g o  
k o n ty n u o w a n ia  o b ja z d u  p o ls k ie g o  w y b rz e ż a . J a k  
ju ż d o n o s i l iś m y , p o d ró ż e te  s to ją  w  z w ią z k u  z  
o p ra c o w a n ie m  p ro je k tó w  p rz e p ro w a d z e n ia  p o w a ­
ż n ie js z y c h  in w e s ty c y j d la ro z b u d o w y  w y b rz e ż a .

— Toruń. (P a n P re z y d e n t R z p li te j n a  P o ­
m o rz u  ) J a k  s ię  d o w ia d u je m y , w  n a d c h o d z ą c y m  
ty g o d n iu  p rz y b y ć  m a n a P o m o rz e P . P re z y d e n t  
M o ś c ic k i w  to w a rz y s tw ie p . m in is tr a ro ln ic tw a  
N ie z a b y to w s k ie g o . P . P re z y d e n t w e ź m ie u d z ia ł  
w  p o lo w a n iu  n a  g łu s z k i w  la s a c h p a ń s tw o w y c h  
w  p o w ie c ie k a r tu z k im . D z ie ń  p rz y ja z d u  n ie z o ­

s ta ł je s z c z e u s ta lo n y .

— Toruń. (P o d w y ż k a  o p ła t te le fo n ic z n y c h .) 

D o w ia d u je m y  s ię , ż e  m in is te r s tw o p o c z t i te le ­
g ra fó w  w  o s ta tn im  ty g o d n iu p rz y s tą p i ło  d o  ro z ­
p a try w a n ia k w e s tj i p o d w y ż k i o p ła t te le fo n ic z ­
n y c h  a  p rz e d e w s z y s tk ie m  a b o n a m e n tu z a  p o łą ­
c z e n ia i to  d o  w y s o k o ś c i 5 0  d o  6 0  p ro c . W ra z ie  
g d y b y p o d w y ż k a ta k a  is to tn ie n a s tą p iła , ry c z a łt  
m ie s ię c z n y  z a  je d e n  a p a ra t te le fo n ic z n y  w  u ż y tk u  
p ry w a tn y m  w y n o s i łb y , z a m ia s t d o ty c h c z a s o w y c h  
1 2 z ł . o k o ło 2 0  z ł . ry c z a łt z a a p a ra t d la  c e ló w  

h a n d lo w y c h  o k o ło  2 8  z ł . .

— Różankowo, p o w . T o ru ń . (T a je m n ic z y  
k o ś c io tru p .) W  R ó ź a n k o w ie p o d  T o ru n ie m  z n a ­
le z io n o  w  ty c h d n ia c h  w  z ie m i n a s k ra ju  la su  
n a  le ż ą c y m  d o  w s p o m n ia n e g o  m a ją tk u  k o ś c io tru ­
p a  k tó ry  le ż a ł ta m  c o n a jm n ie j la t 3 0 . A c z k o l­
w ie k  n ie  u s ta lo n o  z n a m io n  k tó re b y  ‘w s k a z y w a ły  
n a  p o p e łn ie n ie z b ro d n i , to  je d n a k  f a k t te n is to ­

tn ie  m o ż e m ia ł m ie js c e .
N ie s te ty  lu d n o ś ć  w  ta m te js z e j o k o lic y  ż a rn ie  

s z k a ła  n ie  m o ż e s o b ie  n ic z e g o  p rz y p o m n ie ć , c o b ^  
n a to w s k a z y w a ło , to  te ż  p ro w a d z o n e  o d  k ilk u  
d n i d o c h o d z e n ia  p o lic j i n ie  d a ły  ż a d n e g o  w y n ik u ’ 
W y ś w ie t le n ie te g o  p o n u re g o , p rz e d  3 0  la ty  o d b y ­
te g o , d ra m a tu  r z e c z y w iś c ie  b ę d z ie  w p ro s t n ie m o ż ­
l iw e  i to  te m b a rd ^ ie j, ż e  lu d n o ś ć  n a jb liż s z e j w io ­
s k i s k ła d a  s ię  w y łą c z n ie  z  s łu ż b y  fo lw a rc z n e j ,  k tó ­
r a  ja k w ia d o m o , b a rd z o  c z ę s to s w e m ie js c e p o ­

b y tu  z m ie n ia .

— Grudziądz. (Z a  f a łs z o w a n ie d o k u m e n ­
tó w ) D n ia 1 2  b m . S ą d  O k r . ro z p a try w a ł s p ra w ę  
f f ie ja k ie g o la n a J a n k o w s k ie g o  z S z a m o tu ł i P io ­
t r a K ra je w s k ie g o z P o z n a n ia , o s k a rż o n y c h o  
s fa łs z o w a n ie d o k u m e n tó w  u p o w a ż n ia ją c y c h  r z e ­
k o m o Z a rz ą d P o m o rs k ie g o  Z w ią z k u  B e z ro b o t­
n y c h P ra c o w n ik ó w u m y s ło w y c h d o z b ie ra n ia  

d a tk ó w  n a  r z e c z  te g o  z w ią z k u .

O s k a rż a ł p . p ro k u ra to r  d r . K o p p e l , k tó ry  w  
s p o só b ja s n y  i ś c is ły u d o w o d n ił w in ę o s k a rż o ­
n y c h  i ż ą d a ł d la n ic h s u ro w e j k a ry . W o b e c  
p rz y z n a n ia  s ię  d o  w in y  s ą d  p o d  p rz e w o d n ic tw e m  
s ą d z ie g o d r . Ł a c h e c k ie g o z a s ą d z ił k a ż d e g o  n a  
p ó łto ra ro k u c ię ż k ie g o w ię z ie n ia . K a ry g o d n a  
le k k o m y ś ln o ś ć  s ła b a  w o la  i n ie u c z c iw o ś ć  z o s ta ły  u -  

k a ra n e  n a le ż y c ie .

— Gdańsk. (A re s z to w a n ie w  s a li  s ą d o w e j)  
P rz e d  k ilk u  d n ia m i  a re s z to w a n o  w  s a l i s ą d o w e j  
w  G d a ń s k u  w y s tę p u ją c e g o w ro l i ś w ia d k a p o  

m o c n ik a  m le c z a r s k ie g o  B ru n o n a  K o ls k ie g o , k tó ry  
d o p u ś c ił s ię  te g o  d n ia p rz e d  t ry b u n a łe m  k a rn y m  
z b ro d n i k rz y w o p rz y s ię s tw a .

Bueh Towanyste.
- WĄBRZEŹNO. W  n ie d z ie lę  d n ia 1 -g o  m a ja  b r . o d ­

b ę d z ie  s ię  z e b ra n ie  k a n d y d a tó w  S to w . K a t. M lo d ż . P o ls ­
k ie j w  s ta re j s a lc e  p rz y  k o ś c ie le  o  g o d ż . 1 J O .

P rz y b y c ie  w s z y s tk ic h  c z ło n k ó w  je s t k o n ie c z n e .
Z a rz ą d

—• Wąbrzeźoo. W a ln e  z e b ra n ie  T o w . Ś p ie w u  ,L u tn ia ,,
o d b ę d z ie  s ię  w  ś ro d ę  d n .2 7  b m . o  g o d z .  8 -m e j w ie c z o re m  
w . . . . . . . . . . . . . . . .

1 .
2 .
3 .
4 .
5 .
6 .

lo k a lu  d rh . S te fa n a  K lim k a .
P o rz ą d e k o b ra d :

Z a g a je n ie  
s p ra w o z d a n ie  s e k re ta rz a  

e  ,  b ib l io te k a rz a
,  ,  s k a rb n ik a

w y b ó r n o w e g o  z a rz ą d u  
w o ln e  g lo s y

Z a rz ą d .

— Wąbrzeźno. Baczność Stowarzyszenie Młodzieży Żeń­
skiej. W  ś ro d ę  d n . 2 7 . IV . b r . o g o d z . 8 -m e j w ie c z o re m  
le k c je  ro b ó t .

O  k o n ie c z n e  p rz y b y c ie  w s z y s tk ic h  d ru h e n  p ro s i  
Z A R Z Ą D .

F  —  Kowalewo. Z a b ra n ie  m ie ś . In w a lid ó w  o d b ę d z ie  s ię  w  
n ie d z ie le  d n . 1 m a ja b r . o g o d z . p o  p o i . w lo k a lu  
z w y k ły m . Z  p o w o d u  w a ż n y c h  s p ra w  ja k .  o m ó w ie n ie  o b ­
c h o d u  3  m a ja , p o d z ia ł z a k u p io n y c h w  P . K . O . p o d k ła ­
d ó w  i t . d . u p ra s z a  o  p rz y b y c ie w s z y s tk ic h  c z ło n k ó w .

Z a rz ą d .

D ru k ie m  i n a k ła d e m  „ G ło s u W ą b rz e sk ie g o 1 * W ą b rz e ź n o  
R e a k td o r o d p o w ie d z ia ln y J ó z e f K u b ic k i W ą b rz e ź n o
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d o ty c h c z a s  W ą b r z e ź n o  K o le jo w a  7 0 , z n a jd o w a ć  s i ę  

b ę d z ie  RQPONMLKJIHGFEDCBAz dniem i-go maja

pny ul. Hallera 9
w  d o m u  p . B ia łe c k ie g o  o b o k  f i r m y  E is e n a c k

R ó w n o c z e ś n ie p o le c a s i ę p r z y  n i s k ic h  c e n a c h  

w  d o s k o n a le j j a k o ś c i :

F A R B Y

L A K I

P O K O S T Y

W A T Ę

G A Z Ę  

B A N D A Ż E

A R T Y K U Ł Y  

p e r f u m e r y jn e  

i k o s m e ty c z n e

TAPETY
Największy wybór i najniższe ceny.

pien iek

OTWÓR

OTWÓR 

W ZĘSI

WYJEDZ 

PLO
PROCHNIEJ^y

M M O ?
S ą , p ię k n e  u s ta , k tó r y c h  n ig d y  n ik t n ie  u c a łu je  .  .

S ą  p ię k n e  k o b ie ty , k tó r y c h  s ię  u n ik a  . . .

S ą  d z ie ln i  m ę ż c z y ź n i ,  k tó r y m  s i ę  n ie  w ie d z ie  w  ż y c iu  . .

D L M E tO !
Ż e  n ie u ż y w a ją j e d y n e g o  r a c jo n a ln e g o  ś r o d k a  p r z e ­

c iw  n i e  o d c z u w a n e m u  p r z e z  n ic h  s a m y c h  zapachowi z 

ust, k tó r y  c z y n i  o b c o w a n ie  z  n im i  n ie z n o ś n ie  p r z y k r e m

FFRMFNTINH usuwa P r z y k r y  zapach Z u s t , konserwuje zęby wzma- 
I ŁnfflŁll I in|| onia dziąsła i czyni oddech przyjemnym.

G łó w n y  s k ła d  n a  P o ls k ę : R o m a n  W ło d a r s k i , W a r s z a w a , u l . Ł a b ę c k ie ­
g o  5 . D o n a b y c ia w  a p te k a c h , s k ła d a c h  a p te c z n y c h  i p e r f u ­
m e r ia c h . C e n a z ł 2 ,7 5  z a s z tu k ę . W  r a z ie n ie  o t r z y m a n ia ,  
n a le ż y  z w r ó c ić  s i ę  d o  G łó w n e g o  S k ła d u  n a  P o ls k ę . Z a m ie j s c o ­
w y m  w y s y ła  s i ę  p o  o t r z y m a n iu  z  g ó r y  z ł . 3  l u b  3 ,5 0  z a  z a l ic z .

MT* Wystrzegać się naśladownlctw ! 'WG  

P r z e d s ta w ic ie le  n a  * jo s z c z e g ó ln e  m ia s ta  n a  w ła s n y  r a c h u n e k  p o ż ą d a n i .

Azotniak, saletrę, 

tomaaynę
w  w ię k s z y c h  i m n ie j s z y c h  p a r t j a c h  z  m a g a z y n u

w Toruniu

d o s ta r c z a

h u s k i ssmrai Roiimczs
Sp. Akc. w Toruniu

T e le f o n  4 3 5

Dzieoczyns
p o r z ą d n a , u m ie ją c a  g o ­
t o w a ć  p r z y n a jm n ie j d la  
c z e la d z i , p o t r z e b n a d o  

w s z e lk ie j p r a c y ,  
o d  1 . V . 1 9 2 7  r .

m a ję tn o ś ć  Sortyka 
p o c z ta  W r o c k i

Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić Szan. Oby­
watelstwo, że w tych dniach — drogą kupna nabyłem 
od p. Dzięciołowskiego

H O T E L  „ P O Z N A Ń S K I " w  K o w a le w ie  
który pod tą samą firmą czynny będzie nadal, pod oso­
bistym moim fachowym zarządem-

Polecam Szan. Klienteli po cenach najniższych 
i konkurencyjnych.

Pokoje gościnne (wzorowo czyste i odświeżone) — 
Pierwszorzędną kuchnię — Potrawy zimne i gorące 
Wszelkie napoje zimne i gorące — Usługa wzorowa. 
------------------------  skora i rzetelna------------------------

Polecając się łaskawym względom Szan- Klienteli 
stwierdzam zarazem, że wszelkim wymaganiom Gości 
czynił będę w miarę możności — zadość — starając się 
zarówno hotel mój jak i restaurację postawić w szeregu 
najpierwszych tego rodzaju lokali polskich.

Z szacunkiem i poważaniem

TEODOR ŚWINIARSKI, Kowalewo — Telefon 21

W poniedziałek, dnia 2 maja 27 r. 
o d b ę d z ie s i ę w  Wąbrzeźnie ( P o m o r z e )  

JARMARK 
na konie i bydło

MA<k I8TIŁAT
(—) Schwarz, burmistrz

OGŁOSZENIE
Wydzierżawienie roli miejskiej o d ­

b ę d z ie  s i ę  w piątek, dnia 29 kwietnia 
br. o godz. 3 po poi. w sali Rady Miej­
skiej w Ratuszu p u b l i c z n ie n a jw ię c e j  

d a ją c e m u  z a  n a ty c h m ia s to w ą  z a p ła tę  p r z y ­

p a d a ją c e j d z ie r ż a w y .

W a ru n k i p r z e d z ie r ż a w ie n ia  o g ło s z o n e  

b ę d ą  p r z e d  r o z p o c z ę c ie m  L c y ta c j i .

Wąbrzeźno, d n ia  2 6 . I V . 1 9 2 7  r .

Magistrat
(—) Schwan, b u r m is t r z

’ford*
Generalne zastępstwo ..Forda“ na 

, Grudziądz i prowincję

Wszelkie

•samochodgitraktoro
W a r u n k i i c e n y  te same jak w Gdańsku 

l o c o  G r u d z ią d z

Wozy okazowe stale na składzie 

Olbrzymi wybór części zapas.

S  e c ja ln e w a r s z ta ty r e p e r a c y jn e

W ie lk i w y b ó r  o p o n  s a m o c h o d o w y c h  p ie r w s z o r z ę d ­
n y c h  m a r e k  j a k  , .M I C H E L IN " . .F I R E S T O N E ',  

„ D U N L O P "  a n g ie ls k i „ G O O D Y E A R * '

W u lk a ą iz a c ja  g u m  z a p o n to c ą  ą a ją . ą a s ^ D

Stacja benzynowa p r z e d  s k ła d e m  

c z y n n a  w e  d n ie  i w  n o c y

B. MroczyńsŁti
G r o b lo w a  3 . GRUDZIĄDZ T e le f o n  6 0 9 .

P I E G I
żółte plamy, opaleniznę usu­
wa pod gwarancją aptekarza  

J. GADEBUSCHA Axela krem  

od piegów. Pół słoika zł 2,50 

cały sł. zł 4,50, do tego my­
dło Axela 1 kaw. 1,25 zł, 3 ka­
wały 3,50 zł.

Do nabycia w następ, dro­
geriach i aptekach: 

Głowacki, Wąbrzeźno, Rynek 

Ł. Donat, Hast. „ Rynek 2 

H. SeU „Kolejowa 70 

J. Gadebnsch, Poznań Nowa 7

Lekcje tańca
p r z y  d o s ta te c z n e j i l o ś c i z g ło s z e ń  r o z p o c z -  

n ą s i ę  w  p ią te k  6  m a ja o  g o d z . 7  i p ó l  

w ie c z o r e m  w  s a l i  h o t .  p o d  „ B ia ły m  O r le m “ .

B l iż s z y c h  w ia d o m o ś c i u d z ie la w la ś ć .  

h o te lu  F r . S z y m a ń s k i .

FBIEDA SINELL
G r u d z ią d z

Nadeszły świeżo
w ę d z o n e  w ę g o r z e , f lu n d r y  i ł o s o ś .

Sery
S z w a jc a r s k i , t y l ż y c k i , e d a m s k i , h a r c e ń -  

s k ie , l im b u r s k i o r a z  r o z m a i te d e s e r o w e .

Tłuszcze
S m a le c . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . f u n t  1 .8 0

P a lm in a . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 .8 0

M a r g a r y n a . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 7 5

S a g o l .. . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 1 .8 0

K o n ja k i , w ó d k i  i  l i k i e r y  w e  w ie lk im

w y b o r z e  o r a z  s p e c ja ln e  w in a  d la  c h o r y c h

poleca

Fr. Szymanski
TEŁ. 5. TEŁ 5.

Przetarg przgnasnag
Dnia 29 kwietnia 1927 r. o godz. 

11 przed poł. s p r z e d a w a ć  b ę d ę  n a jw ię ­

c e j d a ją c e m u  z a  n a ty c h m ia s to w ą  z a p ła tę  

g o tó w k ą  u  p M. Stroińskiego w Wą­
brzeźnie przy ul. Chełmińskiej

2 młocarki

Główeiewski, K o m o r n iK  s ą d o w y W ą b r z e ź n o .

Przetarg przgnosoog
Dnia 30 kwietnia 1927 r. o godz 

10 przed poi. s p r z e d a w a ć  b ę d ę  n a jw ię - ’ 

c e j d a ją c e m u  z a n a ty c h m ia s to w ą  z a p ła tę  

g o tó w k ą  w podwórzu u p. sped. Mali­
nowskiego w Wąbrzeźnie

około 8 cbm. desek, 2 wozy robocze, 
3 konie, około 20 mtr. drzewa dług. 

Główczewski. tOfflOmil sjioiy
Wąbrzeźno.

P o t r z e b n a o d z a r a z

KUCHARKA
—  p ie r w s z o r z ę d n a  —  

z d o ln a i z n a ją c a  s i ę  

n a n o w o c z . k u c h n i .

" W ia d o m o ś ć

„ H o te l P o z n a ń s k i"  

K o w a le w o

P r z y jm ę  d w ó c h  

u c z n i g im n a z ja ln y c h  

na stancję 
Z g ł . d o  G ł . W ą b r z .  

P o s z u k u ję  r z e te ln e j  

i u c z c iw e j  

dziewczyna 
d o  w s z e lk ic h  p r a c  

d o m o w y c h

W. Paszottowa 

u l .  M ic k ie w ic z a  n r . 1 2

Spis warsztatów, przedsiębiorstw i składów miasta Wąbrzeźna i Golubia
W PoBiżej wysxcxegolnione firmy gorąco poleoBmy uwadse muwych CiytelBików i Pnyjaoiói prsy robiBniu xtkupow. TW

lilacharstwo Drogerie Obuwie

W o d o c ią g i , k a n a l iz  

c je , ł a z ie n k i o r a z  

w s z e lk ie  r o b o ty  b la  

ę h a r s k ie  w y k o n u je  

f a c h o w o

D . K a a tz , i n s t a l a to r

W ą b r z e ź n o

u l i c a  B e r n a r d a  n r . 1 .

3an muraoslii
Wąbrzeźno ul. Bernarda 

p o le c a  s w ó j  s k ła d  p o r ­

c e la n y , l a m p  i s p r z ę ­

t ó w  k u c h e n n y c h .

W y k o n u je  w s z e lk ie  

p r a c e  b la c h a r s k ie ,  i n ­

s t a l a c je w o d o c ią g ó w  

k a n a l i z a c je  f a c h o w o ,  

s z y b k o  i p o c e n a c h  

p r z y s tę p n y c h .

■

K. Głowacki
Centralna Drogeria  

R y n e k
T e l.  1 6 6 T e l . 1 6 6

p o le c a :

M y d ła , ś w ie c e ,  o l i ­

w y  i  s m a r y  d o  m a ­

s z y n  —  f a r b y , l a ­

k ie r y  i p e n d z le

ł SDIOGERJA POD LWEM { 
। W Romaszewski J  
I Wąbrzeźno 

ł  R y n e k  2 . T e l . 1 3 . |  

*  P o le c a a r ty k u ły a p - 1  

. t e c z n e ,  c h e m ic z n e ,  w a  t  
• t a , b a n d a ż e  c h i r u r g i-  J  
i  c z n e ,  g u m o w e ,  m y d ła ,  |  
: p e r f u m y , k r e m y i t p . i  
J  A r ty k u ły  f o to g r a f i c z - ;
>  n e , p r z y b o r y  m a la r - 1  
ł  s k ie , o l iw y , s m a r y , »  
I b e n z y n a ;

8B. MAGOWSKI 
Wąbrzeźno  

u l i c a  B e r n a r d a

N a j ta ń s z y  s k ła d  
o b u w ia . W y k o n u je  
s i ę  w s z e lk ie  r e p a ­
r a c je  w  k r ó tk im  

t e r m in ie  i  p o  u m ia r  
k o w a n y c h  c e n a c h .

I

S e r s z w a jc a r s k i , t y l ż y ­
c k i ,  l im b u r s k i  i  d e s e r o w y  
ś l e d z ie o p ie k a n e  m a r y ­
n o w a n e  i s o lo n e ,  s a r d y n ­
k i , s z p r o tk i  w ę d z o n e  i  w  
o l iw ie . Ś l iw k i w ę g ie r ­
s k ie , k a l i f o r n i js k ie i o -  
w o c  s u s z o n y . K o n s e r w y  
j a r z y n o w e ,  o w o c o w e ,  s o  
k i i w s z e lk ie t o w . k o lo ­
n ia ln e . K o n f i tu r y  w  w ię ­
k s z y m  w y b o r z e .

B. PIŁAT
R y n e k  1 7 R y n e k  1 7

Jaja masło i drób g  

n k u p u je w  k a ż d e j Q

K

’ i l o ś c i  p o  n a  jw y ż - X  

s z y c h  c e n a c h  

d z ie n n y c h .

Dom Eksportowy jj
E. Goetz h

Wąbrzeźno—Pom. X

T e l . 1 7 4 . u


